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Słowa kluczowe projekt W poszukiwaniu Lubliniaków, Żydzi, rodzina i dom

rodzinny

 
Rodzice – Helena i Józef Weiler
Rodzice pochodzili z Drohobycza koło Lwowa. Wojnę przeżyli w Uzbekistanie. Uciekli
do Uzbekistanu. I mój brat się urodził w drodze z powrotem, w powrocie do Polski.
Ponieważ Drohobycz został  wcielony do Rosji,  rodzice zostali  skierowani na tak
zwane wtedy Ziemie Odzyskane, do Wrocławia. I ja się urodziłam we Wrocławiu. O
dziadkach wiem bardzo mało.  Wszyscy,  cała rodzina,  cała rodzina mojej  mamy
zginęła. Dokładnie nawet nie wiadomo gdzie i jak. Z rodziny ojca jego rodzice, znaczy
moi dziadkowie, też zginęli. Ale dwie siostry uciekły razem z rodzicami do Rosji i w
ten sposób przechowały się.
Ojciec nazywał się Józef Weiler i  był  dyrektorem elektrowni.  Po wojnie skończył
studia i był inżynierem mechanikiem. Mama nie pracowała. Była w domu, nazywała
się Helena.
Od zawsze wiedzieliśmy, że jesteśmy Żydami. Mój tata przed wojną był działaczem
takim, [była] taka organizacja Haszomer Hacair. I nawet mieli wyjechać do ówczesnej
Palestyny, ale w ostatniej chwili mój ojciec zrezygnował, bo był najstarszym synem i
nie chciał  zostawiać rodziców i  sióstr.  I  w końcu zostali.  Ale – słyszałam trochę
opowiadań z tego okresu – ale to się zmieniło po wojnie.  Oni  nie mieli  zamiaru
wyjechać. Uważali, że tu jest nasza przyszłość.
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